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Wiadomości krajowe. trzymują, źe Król po odbytym przeglądzie
__________ wojska tylko na kilka dni do stolicy powróci,

Z  B e r l i n a ,  dnia ag. Kwietnia. 5 źe się potem zaraz puści w podróż do Flo-
Przybyli tu: Xią£ę V i l l e q u j i e r ,  z Drezna. « ncy>. Turynu i Paryża. Chociaż prawie o 
Królewsko-Bawarski Podskarbi, nadzwyczaj- *e™' w^tPlc ^{e m ożna, iż zamiar ten nie ma 

ny Poseł i pełnomocny Minister przy Dworze źad? eg° politycznego wzglądu, spodziewać 
Cesarsko-Rossyjskim, H r.  L e r c h e n f e l d .  się jednak należy iż w obecnej chwih wiele 
K ó f e r i n g ,  z Petersburga. s ą d  dobrego na Neapol spłynąć może. Po-

u wziąt albowiem Kroi chwalebny mysi zwiedze-
(*WłWWWV\WM nia incognito i bez wszelkiej wystawy innych

krajów i przypatrzenia się istniejącym tamże
Wiadomości zagraniczne. urządzeniom końcem wspierania handlu i

przemysłu. Nie na sarnę przeto Francyą tyl­
ko ograniczy on swój plan podróży. Zamyśla 

W  ł  o e h -  y. on takie w przyszłym roku zwiedzić Niemcy
Z  N e a p o l u ,  dnia 5. Kwietnia, i Anglią. Otoczony kilku z temi wydziałami

(Gaz. Powsz.} — Zamierzona przez Króla dobrze obeznanymi mężami, pragnie on nie* 
podróż do Pąryźa ciągle jeszcze Stanowi głó- tylko znać z opowiadania i opisu wewnętrzne 
wny przedmiot rozmów w posiedzeniach. O- urządzenia fabryki, najnowsze wynalazki w me- 
czekają, jak słychać, przybycia tego młodego chamce, zakłady politechniczne, koleje żela- 
Sięcia d. 7, b. m. do Kapui, gdzie połączone zne i t. d, ale owszem zarazem nowości, które 
załogi z Neapolu, Gaety i Kapui zgromadzą bogactwo i błogi byt tych krajów poczęści 
8ię do jednego obozu i wielkie obroty wojsko- wzm ogły,.do  Neapolu zaprowadzić. T o ,  co 
we odbywać będą. Naczelne dowództwo nad się już od jego wstąpienia na tron stało, ro- 
ealem wojskiem powierzone zostało Genera- kuje najpomyślniejszą przyszłość. Stosowna 
łowi Xiąciu Sairianó, synowi sławnego Filan- kontrolla ' i oszczędność zaprowadzone we 
gitrego, a wybór nietyiko wielkie wrażenie na wszystkich częściach zarządu kraju, ukończenie 
wszystkich zrobił, ale nadto stwierdził niejakoś dwóch wybornych głównych kraj przerzyna- 
p g ło sk ę  o poczynionych modyfikacyach w jąeych gościńców, zaprowadzenie wygodnych 
tutejszym gabinecie w duchu liberalnym. U- powozów pocztowych, które od 1835 ^  zwiąi
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zki międ zy  T e r a m o  na  os ta tn im krańcu Ą b ru -  
zów i Reg io  w Ka labry i ,  między  Salerno a 
L e c c e  ułatwiać mają,  za łożen ie  wiele d róg po­
boczn ych  także i w Sycylii,  podw ojon y  prawie 
wywó z  p ł odó w  kra jowych ,  te to są wypadki  
n ie spełna  ( rzęch le tnego  panowania ;  a do  tego 
p rzydać . j e szcze  po t rzeba l iczne u lepszenia w 
za rządz ie  wojskowym kraju,  zwiększenie d o c h o ­
d ów ,  zmnie j szen ie  podatków i owę wspan ia ło ­
m y ś l n ą  am n e s t y ą ,  która już  teraz na jp ięknie j ­
sze wydaje  ow oce .  I s tnie j e jeszcze wprawdz ie  
mn ós t wo  nadużyć;  pub l i czne zakłady n au kow e  
znajdu ją  się w po li towania  g o d n y m  stanie,  cy- 
wil izacya,  mianowicie  na  p rowincyi  jeszcze w 
ko lebce ,  d o m y  u bog ic h  i p o m o c y  potrzebują* 
cych  po większej  części n i e d o s t a t e c z n e , ale 
Kró lowi  n ie  zbywa  na dobrej  chęci  i wy t rwa­
łości ,  a mi łość lepszej części n a r od u  po tę żn y m  
jes t  dla n iego o r ę ż e m , moc ą  którego zdoła z 
łatwością ten lekkomyślny  i n i e ro z w a ż n y ,  ale 
za razem także bystry i cz ynn y  lu d  odwieść od  
zastarzałych i za bo bo n ny ch  wyobrażeń  i zw ró ­
cić go na  tór  prawy.  T er az  z imową porą jest 
N e a p o l  miej scem zbierania się znakomitych  
osób .  Xi ąż ę  D e v o n s h i r e ,  który n iedaw no  t e ­
m u  do Angl i i  odjechał ,  spodz iewany  tu  z n o w u  
w Lis topadz ie  z pow ro t em .  X ią ż ę  N o r t h u m ­
b er l a n d  zamyśla także przysz łą  z im ę  w Nea ­
po lu  przepędzić,  a za p rzyk ładem tego zna ko ­
mi tego mę ża  pójdz ie  z a p e w n e  i cały kwiat 
ślachiy angielskiej .  D la  powzięcia wyob raż e ­
n ia  o ho jnośc i  Xięc ia  D e v o n s h i re  dosyć bę­
dz ie  namien ić ,  że li tylko za swoje pomieszka­
n i e  w pałacu de  la Vic to i re  płaci  mies ięcznie 
6o o g  fr. n ie  rachując  w to stołuj, światła i o- 
pału;  a za j e dn ę  lożę w teat rze San Carlo za 6 
tygodn i  4000 fr. W  dziwnej  sp rzeczności  z 
t em zostaje obej ście się jego z kilku zn ak om i­
ty m i  ar tyst ami ,  k tó rych  t en  nowoczesny  Kre- 
zu s  tak skąpo opat rzył ,  iż gorzko  na  n ie go  wy ­
rzekano ,

F  r a n c y a>
Z  P a r y ż a ,  dn ia  j8-  Kwietnia- 

G a z e t t e  d e  F r a n c e  zawiera następujące 
szczegóły o r zezi  sprawione j  tutaj d. 14. w je­
d n y m  d o m u  na ulicy T r a n s n o n a i n :  „ D o m  
p o d  No .  13. tworzy  na rożn ik  ulicy M o n t m o ­
ren cy  i T r a n s n o n a i n ;  p rzodek j ego  ma  11 
o k i e n ,  4 sklepy i 3 p ię tr a ;  zna jdował  się 
w  n im  teatr  i wielu komorników.  Zabi to  
w  n im  14. osób i wiele innyc h  ran iono.  D n ia  
14. około godziny  ó. r a n n e j ,  gdy s ię  kon iec  
walki  zbliżał,  i gdy barykady zdobyto ,  wystrze­
lo n o  z  j e d n e g o  d o m u ;  czy s ł us zn i e ,  czy n ie ­
słusznie,  bo rzecz ta jeszcze n ie  jest wy jaśnio­
n a , domyś lano s ię ,  iż wystrzał  ten pochodz i ł  
z właśnie dopiero co opi sanego domu .  Nie  
zdobyto co j e d n a k ,  d rzwi  n ie  w y ł a m a n o ,  d o ­

b r o w ol n i e  je a lbowiem o tw orzono .  Odżwier-  
ny ,  żona  jego i syn  przybyli  i rozmawial i  przez 
k r a tę ;  n am aw ia no  ich ł agod n ie  i wzyw ano  do 
otworzenia .  Skoro tylko syn drzwi otworzył ,  
pchn ię ty  b ag ne te m  padł  mar twy  u  n ó g  ojca;  
matka ucieka spieszno  do swej stancyi ,  a ojciec 
wpada na  wschody  i b iegnie  przes t r zedz pań­
s two L a m y ,  właściciel i  tego do mu .  Szaleńcy 
p r zechodzą  przez  ciało s y n a ,  i pukają  do 
drzwi P a n a  H u ,  na p raw o  p o ło ż on y ch ;  ten 
mia ł  właśnie swego  cz te role tniego syna  na 
r ę k u ;  w t em sam,  dziecko i j eden  z przyjaciół  
j ego  G ue t i a rd  g iną od  bagne tów.  P o  l ewym 
ręku  leżał  P a n  d ’A u b i g n y ,  dotknięty słabością 
n ó g ;  ż o n a  i córka s iedziały obok  n ie go ;  pu­
kają ,  żo na  otwiera ;  kula rani  mę ża  w łó żk u ;  
ż o n ę  i có rkę  pon iewi e ra ją ;  r an ią  i na z i emię 
r zuca ją ;  s łaby mąż wo ła :  zabi jcie m n i e ,  ale 
oszczędźc ie  ż o n ę  i córkę !  Zabi jają go w łó ­
ż k u ,  a obiedwie  kobiety jak n ieżyw e  zosta- 
wiają.  N a  p ie rwszem p ięt r ze o twie ra  drzwi  
P a n  B r e f o r t , cz łowiek spo k o jn y ,  handlu jący 
ko lo r ow ym  p a p i e r e m ,  i zostaje wraz z P a n e m  
Robi che t  z a m o r d o w a n y ;  gwardzi s tę  n a r o d o ­
wego B o u t o n ,  zabijają pod  s to łem;  s iedmiu 
in n y c h  ko mo rn ikó w n a  ró żn yc h  p ię tr ach d o ­
znaje  tego samego losu,  W  tylnej  części d o ­
m u  na p od d as zu ,  skąd n ie  ma  wcale widoku  
na  ulicę,  mieszkał  stary wyrobn ik ,  nazwiskiem 
T h i e r y ;  t en  wstaje w kosz u l i ,  o twie ra  d rzwi  
i przez napas tn ików z a m or d o w an y  zos taje.  
O d źw ie rn y  p rzes tr zegł ,  jak s ię  wyżej  rzekło,  
pańs two  L a m y  i dw ó ch  in n yc h  komorn ików.  
P rz ep ro wa dz a ł  on  ich po dachu ,  ale i tam ich 
śc igano ,  i tylko wdrapan ie  się na  dach sąsie­
dzkiego d o m u  ocaliło im życie,  f l e t n i e  dz ie ­
cko szukało p r zy tu łku  pod łóżkiem i tym spo­
so b e m  ocalało.  Wszy s tk ie  in ne  osoby albo 
zabi to,  albo ran iono .  Mieszkańcy t ego  d o m u  
byl i  wszyscy szacun ku  g o d n y m i  ojcami rodzin.

Z  d n i a  19.  K w i e t n i a .
J o u r n a l  d e  C o m m e r c e ,  który się z po­

czątku tak s tanowczo  przeciwko powiększeniu 
wojska by ł  oświadczył ,  powiada  w swoim naj­
n o w sz y m  n u m e r z e :  Mini s te ryurn ,  które,  we­
d łu g  własn ego  oświadczenia ,  tylko p rzy  p o ­
m o c y ,  w ż a d n y m  s tosunku  do kraju niezosta-  
jącąj  a rmi i ,  za ma te rya lny porządek zaręczyć 
jest w s t an ie ,  j u ż  t em s a m e m  w oczach wszy­
stkich świa t łych ludzi  wydaje na  s iebie dekret  
śmierci .  A ż  do  tego czasu podawa no  zawsze 
stan naszej  zewnę t rzne j  polityki za p rzyczynę  
za t rzymania  i nadal  wysokiego etatu wojenne­
g o ;  teraz zaś po  raz pierwszy wyzna ją  bez 
ogródki ,  że F ran cyą  dla jej własnej  spokojno-  
ści wojskiem obsadzić pot rzeba.  Okazu je  się 
stąd dostatecznie,  jak n ie d or z ec zn e m  jest teraz 
po ło ż e n ie  r ządu,  który li tylko wojsko za swo-
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jq  podporę uważa, jak gdyby armia mogła kie- 
dyżkolwiek być nieprzyjacielem własnego kraju.

Z  d n i a  21, K w i e t n i a .
K ' u r y e r  L u g d u ń s k i  z d. 17. m. b. pisze, 

c o  następuje: „ W  tej chwili mamy tu 700 
przyaresztowanych robotników; osławiony L a ­
grange zastrzelił się w rozpaczy, wykrzykną­
wszy te słowa: „T ak  umiera waleczny republi­
kanin!” Onegdaj przebił się jeden  robotnik w 
prefekturze policyi. Położenie miasta naszego 
staje się coraz spokojniejszem, traci ono  s to ­
pniowo swoją wojskową postać. Barykady zu ­
pełnie znikły; mimo to wyiścia mostów i g łó ­
wnych ulic dzierżone wciąż przez liczne od­
działy wojska. Plac Bellecour podobny ciągle 
do obozu. Żołnierze rozłożywszy tam namioty 
biwakują przy ogniach. W idzim y tam tabor 
artyleryczny, 2 działa a4funtowe i 2 haubice. 
T łum y ludzi zwiedzają bezustannia ulice, nad- 
rzeczą i place, które były widownią walki a 
teraz powszechne wykazują spustoszenie. M n ó ­
stwo wojska jeszcze nadchodzi. Tw ierdzą , źe 
wkrótce w mieście samem i okolicach 40,000 
się zbierze. Jeśli wiarę dać można puszczo­
nym  w obieg pogłoskom, istniały podczas bo­
ju w dzielnicy St. Louis trzy komitety t. j. to­
warzystwa praw ludu, Karolistów i M utueli-  
Stów. Z  tych ostatnich nie wielu się biło, 
Kilku Karolistów i znamienita liczba członków 
towarzystwa praw ludu czynny miała udział w 
walce. Na wielu miejscach spostrzegano d o ­
brze ubrane osoby , rozdawające pieniądze i 
proklamacye między pospólstwo. W  dzielnicy 
St. Georges cierpieli blokowani przez kilka 
dni mieszkańcy głód i niedostatek każdego ro ­
dzaju, Żołnierze, którzy stanowiska tameczne 
dzierżyli, dzielili szczupłe zapasy swoje z m ie­
szczanami. Szefowie powstania używali każ­
dego zabiegu, aby zachwiane męstwo stron­
ników swoich ożywić. Udawali oni ,  źe na u- 
licy T upią  przytrzymali gońca jadącego z P a ­
ryża. P o  zbadaniu papierów jego ogłosili, iż 
zawierają wiadomość o  obaleniu rządów L u ­
dwika Filipa i proklamowaniu rzeczypospoli- 
tej. Rozsiewali oni równocześnie między w o­
jownikami swemi pogłoskę, jakoby L u cy an  
Bonaparte miał w krotce przybyć do L u g d u n u .  
Powstańcy zabierali, dokądkolwiek wkroczyli, 
ws2ystko co im się podobało. Ołtarze ofiarne 
wKościeleS, Bonawentury zostały zniszczone, 
składy sukien w mieście z łup ione  a w samej 
tylko rękodziełni sukna na placu de la Froma- 
gerie zabrali oni za 100000 fr. sukna.

Z  d n i a  22. K w i e t n i a .
O z i  e n n i k  S p o r ó w  udziela dzisiaj w cało­

ści dekretu hiszpańskiego względem zwołania 
S tanów , statutu o składzie obu Izb  i poprze­
dzającego go sprawozdania Rady Ministrów

do Królowej Regentki. W ażny  ten akt z do­
łączonym listem prywatnym z Madrytu dato­
wany z d. 15, Kwietnia. D ekre t ,  nakazujący 
ogłoszenie statutu Królewskiego w całym o b ­
rębie Królestwa Hiszpańskiego, d. jo. Kwiet. 
w A ran juez  przez Królowę podpisany i do 
Prezesa Rady Ministrów, Francisco Martinez 
de la Rosa, wydany został-. Sam statut składa 
się z 5 rozdziałów, obejmujących w ogóle 50 
artykułów. Ogłoszenie onego w Madrycie d. 
15. Kwietnia sprawiło niewątpliwie wielkie 
ukontentowanie. Równocześnie uznano Don- 
n ę  Maryą Królową Portugalii , a Pan  P eres  
de Castro, który dawniej miał się jako Poseł 
udać do Rzymu, dostał obecnie zlecenie, aby 
na d. 16. Kwietnia wyjechał do L izbony, koń­
cem objęcia tam urzędu Posła,

W  giełdzie wczorajszej fondy bardzo były 
przyciśnięte, a to z przyczyny pogłosek o li­
cznych aresztowaniach podoficerów i oficerów 
załogi tutejszej, przewiedzionych o należenie 
do towarzystw republikańskich.

W  piśmie z L u g d u n u  z d. 18. stratę wojska 
w zabitych i ran ionych ,  cenią na 20 oficerów 
i 400 podoficerów i żołnierzy prostych. I le  
powstańcy stracili, dotychczas n ie  wypośro- 
dkowano.

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dnia 22. Kwietnia.

I  tutaj stowarzyszenia robotników coraz gro­
źniejszą przybierają postać i zaczynają słuszną 
wzbudzać obawę. K u r y e r  sobotny donosi: 
„Zapowiedziane na pozajutro zgromadzenie 
stowarzyszeń robotników na placu Kopenhag- 
skim, skąd się zniechęceni w processyi do W h i­
tehall do Lord M elbourna udać Zamyślają, n a ­
bawiło rząd wielkiego kłopotu. Wszystkich 
użyto środków ostrożności, aby zapobiedz za­
kłóceniu porządku publicznego; znaczną li­
czbę konstablerów przysięgą obowiązano; po- 
lieyantom rozkazano uzbroić się w strzelby 
i pistolety; wojsko ma stać pod bronią , a ba- 
terya dział być w pogotowiu. Lord  - Major 
przestrzegł mieszkańców o uczestnictwie w tym 
zakazanym obchodzie i wezwał wszystkich 
majstrów, aby chłopców, czeladników i służą­
cych swoich wstrzymywali od udziału w nim.“

Statek Królewski parowy „ Salamander*5 
przybył tu  z Lizbony z depeszami z d, ią g o  
Kwietnia, Dotyczą się one podobno negocja* 
cyi zawiązanych przez Lorda  H ow ard  de 
W alden  powtórnie dn. [4. Kw. z Ministrami 
D on  Miguela, Lord  ma oświadczać, iż tuszy 
sobie, źe m u się uda dostąpić zamiaru swego 
i wojnie domowej w Portugalii położyć ko­
n iec. Raporta o operacyach armii konstytu­
cyjnej brzmią ciągle pomyślnie. D . 12. u d e ­
rzył stojący na południowym brzegu T agu



M iguelowsH dywizyon, do którego się 1800 
piechoty i 8 dział z Santaremu przyłączyło, na 
miasto Setubal, został wszelako odparty. B er­
n a rd o  de Sa, odebrawszy swoje wzmocnienie, 
wkrótce naprzód wyruszy. Z  północy donosi 
Generał Ayillez, i e  uzbrajania jego dla spra­
wy K rólow ej, skorym idą postępem, i i e  Ge- 
nerał-K apitan  Galicyi Morillo, wszystko czyni 
co tylko w mocy jego, aby sprawie Konstytu­
cyjnych w Portugalii  się 'przysłużyć, nawet 
przekraczając w tej mierze instrukcye swoje z 
M adrytu . A dm ira ł  N ap ie r ,  który W aleń cą  
istotnie opanował, wedle pogłoski w L izbonie  
upowszechnionej, zdobył takie F igueirę; wsza 
k i e  zbywało na tern na urzędowych don ie ­
sieniach.

Doniesienie o koncercie.
D ziś  w p i ą t e k  d n i a  2. M a j a  9 i u l e t n i  

bracia E i c h h o r n ,  przejeżdżający tędy zB er-  
lina  do P e te rsbu rga , będą mieli zaszczyt dać 
koncert w sali loży tutejszej.

Biletów po 2 złote dostać można w księgar­
n iach  P P .  M i t t l e r a ,  S i m o n a  i H e i n e ,  
jako też w pomieszkaniu dających koncert pod 
Z ło tą  Gęsią No. 8, n a  dole. P rz y  kassie ko­
sztuje bilet 3 złt.

Kassa będzie o godzinie 6. otwarta. Począ­
tek o godzinie 7. Koniec o godzinie Q.

W i t D Z i i i K Z A  W IE N 1E, -----
Ponieważ w terminach dnia 19. i 26. b. m, 

n a  klucze dzierżawy Bab i Chwaliszewa nie 
zostały podane licyta, któreby przyjęte być 
m ?gły» przeto celem wypuszczenia ich w i2le 
tnią dzierżawę wyznaczyliśmy now e termina, 
mianowicie względem Baby na 

d z i e ń  22. M a j a  r. b.
1 względem Chwaliszewa na

d z i e ń  23. M a j a  r. b. 
zrana tn  w biorze naszym , na które ochotę 
dzierżawienia mających z odwołaniem sie nS 
obwieszczenie z d, 16, m. z. niniejszem zapo- 
zywamy.

W  Zam ku K rotoszyńskim , dnia 28. K w ietn. 
1834. roku*
X i ą ż ę c i  a T h  u r n  i T a x i s  k a m e r a  ad-
_____________ m i n i s t r a c y (na,

_  O d  Sgo Jana  r. b. potrzebują pew ne dobra 
E ko n o m a zdatnego i nieżonatego za daniem 
m u  wolnej stancyi i przyzwoitej pensy i ;  tu ­
dzież młodzieńca, któryby się w ekonomii wy- 
dof£?,nallc 1 'T ten st° 8unelf zaraz mógł wstąpić.

Bliższą o tem wiadomość udzieli I n g r o ś s a -  
t o r  J u n g f e r  w G n i e ź n i e  na piśmienne 
1 irankowane odezwy,

Niżej podpisany mam honor  donieść szano­
wnej Publiczności, iż u mnie dostać m ożna: 
W ołow ą 1 wieprzową peklow inę, wieprzową 
1 skopową w ędzonkę, jako też wędzoną Ham- 
burską wołowinę za jak najurniarkowańszą 
cenę , S t a n i s ł a w  Z a k r z e w i c z ,

w jatkach w Starym Rynku,

D O N I E S I E N I E .
Świeży zalcbrun wiosennego czerpania r. 

1834- w małych i wielkich bańkach i świeże 
nasienie  koniczyny otrzymałem. In n y ch  wód 
mineralnych jeszcze oczekuję,

K a r o l  W i l h e l m  P u s c h .

Doniesienie o wodach mineralnych. 
Świeży Salcbrun z tegorocznego czerpania 

W małych i wielkich butelkach, jako też: 
Świeżą wodę gorzką z Pilnau,

11 »  Egersalcquelle,
>1 „  Egerfrancensbrun,
u  i, Mar. K reuzbrun ,  i 
ii u Pyrmontską,

cotylko otrzymał i sprzedaje za umiarkowaną 
cenę, —- In n e  gatunki wód mineralnych ocze­
kuje wkrótce.

P o z n a ń ,  dnia 1. Maja 1834.
T .  K a c z k o w s k i ,

Szeroka ulica pod liczbą i i i .

P o  kilku mniejszych nadsełkach owoców 
messenskich, otrzymałem dziś g łów ną , z tej 
przyczyny przedaję takowe tanićj,  a  miano­
wicie:
Najpiękniejsze apelzyny messeńskie* tuzin po 

18 i 24 sgr . , także po Talarze, 
Najpiękniejsze cytryny messeńskie o1 połowę 

taniej jak apelzyny, 
partyami ja o sto i  skrzynkami spuszczam je­
szcze taniej.

J .  B ,  P  e i 8 e  r ,  
w dom u narożnym  wychodzącym1 na uli­

cę  Jezuicką i W o d n ą .

Uwiadomienie o tabace,
G  a r  a  a  ż a.

T a b a c o  s u p e r i o r  de  S e v i l l a ,  
(prawdziwą hiszpańską tabakę) 

funt po 5 Talarów, 
ló t  W puszce blaszanej po 6% sgr. 

p o leca : a a

Fabryka tabaki Gustawa Kfug
w Wrocławiu, Schmiedebriicke Nro. 59,


